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.Witamy I Kongres Nauki Polskiej 
Opłata pocztowa u~szczona rycułtem Cena 15 gr. 

:DZIENNIK 
!"oto Ole}niczak 

członkowie załogt ZPB tm. P. 

Dzleriyńskiego w czasie narady, 

na której podjęto zobowJ~nla I~ Rok VII Ir 178 (2158} Udż. piątek, 29 czerwca 195t r. upeow.· 

• 

ODPOWIEDZ ŁODZI 
na apel załogi huty „Kościuszko" 

Robotnicy ZPB im. F. Dzi:erżyńskiego 
Pot.o Olejniczak l'oflo Olejniezaic 

podejmuja czyn lipcowy Ob. Cbewińskl odczytuje rezio.. - Podniosę wykonanie baz:r ze 
Iucję. w której załO&'a ZPB hn.

1
111 na 11% proc.! - woła ze wz:ru-

F, J)zierżyńskier:o podjęła apel ueniem LeODM'd X.aczmarek 
buty „KośeinukO'" · 

i' wzywają wszystkie fabryki przemysłu włókienniczego w Pol·sce 
Nie przebrzmiało jeszcze płomienne hasło rzucone 27 gardło wzruszeniem. W gwar czyć państwu dodatkowej pre 

bm. przez załogi produkcyjne i budowlane huty „Kościu- rozmów · padły z mównicy dukcji wartości 1.458.795 zł, 
szlrn", a już nazajutrz po~~rwaly się, w odpowiedzi, do pierwsze słowa przewodniczą- a daliśmy 2.092.395 zł. Nie za-

Robotnicza Łódź pozdrawia 
I Kongres Nauki 

czynu przodujące w przemyśle bawełnianym ZPB im. Fe- cego Rady Zakładowej - Ko wiedliś.my przy subskryf>'::ji W -asie trwania VI sesJ·i 
Polskiej 

Iiksa Dzierżyńskiego w ł,odzi, by w ten sposób uczcić Walskiego i uciszyło się natych Narodowej Pożyczki kiedy ""' 
godnie, po robociarsku VII . rocznicę wielkiego -Manifestu miast. ' 4914 robÓtników i p~acowni- Rady Narodowej w Łodzi ze-
Lipcowego. Wśród wielki'e go entuZJazmu włókniarze Z.l"B ków naszych zakładów zade- brani uchwalili entuzjastycz 
im. F. Dzierżyńskiego zobowiązali się dać państwu w Ili GODNI DUMNEJ NAZWY klarowało 45.086 dniówek ro- nie wysłanie depeszy powital-
kwartale dodatkową produkcję wartości 938.518 zł, z c7.e- boczych. Nie zawiedliśmy, gdy nej w imieniu robotniczej 
go w lipcu produkcję wartości 324.691 zł. Zgłoszono po- - Nasze zakłady - mówił w I kwartale br. zdobyliśmy Łodzi do · rozpoczynającego 

to ob. Kowalski - dały w1·elokro swe obrady I Kongresu Nauki nad wiele zobowiązań indywidualnych i grupowych. sztandar przechodni jako przo · 
Załoga ZPB im. Dzierzyiiskiego zwróciła się ponadto tnie dowody, że godne są no- duJ"ce zakłady w przemyśle Polskiej. Tekst depeszy brzmi: 

sić imię niezłomnego rewolu- "" Rada Narodowa m. Łodzi ~ apelem do wszystkich fabryk włókienniczych w Pol- . . t . lk' ·t ba~_ełnianym _ i o~rz_ymaliś~y w·i•a Pi'erwszy Konft. res Nauki· CJoms y., wie iego owarzysza ~ . „ • 
sce, by podejiµowały czyn lipcoWl'· walki Lenina i Stalina - Fe- n<l„rn~ę :v w:~sokosc1 45._~00 ':ł. Polskiej Jako prze omoWY e-

dzień. Im bowiem przypadła liksa Dzierżyńskiego. Załoga Takze 1 . dzis, g~y zbliza ;,ię tap w historii nauki polskiej. 
w udziale dumna, zaszczytna nasza stoi twardo w walce o v_I~ ro~:ca M~estu .L1pc0 -: I Robotnicza Łódź gorąco po­
rola podjęcia apelu huty „Ko wykonanie planów produkc;yj- we~~ 1 2.:> .ro~z~ic~ smier~i zdrawia uczonych polskich, 
ściuszko" i uczczenia czynem nych, w walce o Pokój i Socja Fell~sa Dzierzynski~go, n ,.e którzy zebrani na Kongresie, 

ZPB im. F. Dzierżyńskiego 
pr21eżyły wczoraj swój wii>lki 

Wybitni uczestnicy 
Kongresu Nauki 

S d . p 1. za.wie.dzietny. Podejmiemy zo- eś '. • więta O rodzenia olski. izm. I dlatego można na nią bowiązania produkc . od- okr la.Ją. n.owy kier_o~ek !l:m-
Gdy salę teatralną zakładów liczyć. - - YJne •.. g ki polsk1eJ przez JeJ naJbar­

wypełnili po brzegi robotni- Nie zawiedliśmy w tegorocz ne rewolucyJneJ tradyCJI na- dziej twórczy udział w poktłjo 
cy, nastrój panował radosny, nym czynie majowym, kiedy szych zakładów. wym budownictwie Planu Sze 

jednocześnie ścis~tający za to zobowiązaliśmy się dostar- (dalszy ciąg na str. 2) ścioletniego i socjalizmu. 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~- Dla uczczenia Pierwsze~o 

·w. oparciu · o nowoczesną metodologię 
Kongres Nauki Polskiej wytyczy nowe drogi 

rozwoju naszej nauki 
Wywiad · z .prof. Janem Dembowskim w oparciu o nowoczesną me­

todologię, ma przyśpieszyć 
pełniejsze włączenie się nau-

(dalszy ciąg na str. 2) 

Kongresu Nauki Polskiej Ra· 
da Narodowa podjęła uroczy­
stą uchwałę przydzielenia pla· 
cu pod budowę Biblioteki Uni­
wersytetu Łódzkiego, ma.ją~ej 
na celu służenie dalszemu ro­
zwojowi całego łódzkiego oś­
rodka naukowego, będącego 
dziełem i symbolem Polski So 
cjalistycznej. 
Uchwałą tą Rada Narodowa 

m. Łodzi pragnie dać wyraz 
przekonaniu, że realizacja idei 
socjalistycznego uniwersytetu 
jest wspólnym dążeniem klasy 

robotniczej l uczonych pol• 
skich. 

Niech żyje nauka pol>!ikll, 
dżwignia postępu, potężne na· 
rzędzie walki o pokój i socja· 
lizm. 

500 krosien 
automatycznych 
ruszy w b. roku 
w »Milionowej« 

Z przebudowanej w ł,odzi 
tkalni jedwabiu, zwanej „M~­
lionowa", która ze starej poka 
pitalistycznej rudery staje się 
najnowocześniejszym zakła­
dem polskiego przemysłu jed­
wabniczego - donoszą o szyi> 
kich postępach robót. 
Pełne wyposażenie technicz­

ne tkalni przewiduje urucho­
mienie jeszcze w bież. roku ;:>­
koło 500 krosien automat"'C.l­
nych, w tym pewnej czę~d 
krosien najnowszej konstruk­
cji, samoczynnie wymieniają­
cych czółna i zatrzymują<'ych 
się w wypadku · jakiegokol­
wiek uszkodżenia nici osnov.--y. 

WARSZAWA, 28.6. Prof . .Jan Demb~wski, przewodni­
czący Komitetu Wykonawczego Pierwszego Kongresu Nau­
ki Polskiej, udzielił przedstawicielowi ,PAP wywiadu na 
temat, rozpoczynającego w dniu 29 obrady Pierwszego 

K:g~::ieN::::;:kiej.zda- socjalizm, rola nauki jest Olbrzymia biblioteka zapoczątkuje 
niem pana · profesora - ma szczególnie doniosłą, gdyż 

;:~::~;j~ I Kongresu Nauki ~spf,l:~~~~wa°~~ ~!:~;;~~~ budowę miasteczka uniwersyteckiego w Łodzi 
- I Kongres Nauki Pol- dziedzin życia narodowego. Obrady VI ses·1i Rody Narodowe·, ku od psów oraz. nazwy dla skiej jest niezwykle donio- nowych parków łódzkich. 

słym wydarzeniem w życiu Właśnie I KNP na podsta- Wczorajsza sesja Rady Naro rodowa podjęła uchwalę wpro Doklaane sprawozdanie z 
naszego narodu i budzi naj- wie oceny dotychczasowego do · t t ł d d · k d · t posiedzenia VI sesJ·i Rady Na-

dorobku, na podstawie !rryty- . weJ rozpoczę a zos a a P«:l - wa zema na ro 1951 po a -wyższe zainteresowanie nie ' Jęciem uchwały o wyznacze- ku lokalowego. Podatek nil'~ rodowej -podamy w najbliż-
tylko naukowców, ale i naj- cznej analizy panujących u niu placu pod budowę Biblio·· będzie dużym obciążeniem dla szym numerze. 
szerszych warstw. całego spo- nas teorii i kierunków nauko teki 'Uniwersytetu Łódzkiego. mi.eszkańców Łodzi, gdyż bę- ----
łeczeiistwa. W życiu bowiem wych, ma wytyczyć nowe Uchwałą tą Łódź pragnie po· dzie wynosił przeciętnie na 1 Wi·cemt·n·isfet• 
narodu polskiego, budującego drogi rozwoju nauki polskiej, witać i uczcić Pierwszy Kon- mieszkańca 00 2 do 4 zł mie-

gres Nauki Polskiej. Biblioteka sięcznie. Gromyko 
W 

1 d t I' k 1 1 będzie zapoczątkowaniem dziel roczen1e nogro y s o 1nows 1e1 nicy uniwersyteckiej naszego Od płacenia podatku wolne 
'ł miasta. Pod budowę przezna- będą osoby, które zajmują przy·1qł W . Moskwie • • d • i te to mieszkanie zwolnione od płace „Za utrwaleme pokoju mię ZJ narodami" =~z~ ę nr r~~r:i'o u:- ;:;u u)~ nia podatku od lokali. Poda- ambasadora USA 

• M tejk" 3 tek płatny jest wraz z podat-d . k . ff I ttow·1 Johnso . a I 
4
' 

36
• k' d 1 k l' . Zie anowi ew e UOWI w dalszym ciągu posieJie- iem ? . 0 a i i _w te~inie 

MOSKWA, 28.6. - Dnia 27 czerwca odbyła się na Kremlu 
uroczystość wręczenia znanemu angielskiemu działaczowi spo­
łecznemu i bojownikowi o pokój, dziekanowi katedry Centerbu­
ry Hewlettowi .Johnsonowi Mię dzynarodowej Nagrody Stali­
nowskiej „Za utrwalenie pokoju między narodami". 

nia składały sprawozdania z przewidzianym dla tegoz po-
działalności za III kwartał ko datku. . 
miSje oświaty i · kultury oraz Poz_a . tym Rad_a Narod.)wa 
komisja . sanitarno -porządlrn- uchwaliła nowy statut ·podat­
wa. 

Po sprawozdaniu z wykona 
Aktu wręczenia laureatowi dy - największego -człowieka i na.j nia podatku miejskiego za rok 

plomu i złotego medalu z wize- większego bojownika o pokój. ~950 przedstawiony został pro­
runkiem Józefa Stalina dokonał Jestem głęboko wzruszony za Jekt statutu podatku miejskie­
przewodniczący Komitetu Na- okazanie mi tak wysokiego za- go na rok 1951. 

Nowy podsekretarz 
stanu 

I 
gród, członek Akademii Nauk szczytu. Nie c=łbym się god- Dzięki sumom uzyskanym z WARSZAWA, 2~ .. 6. Prezy-

' ZSRR - Skobielcyn. nym przyjęcia tej nagrody, gdy ~datków miejskich w r. 1950 lde_nt RzeczypospohteJ ~olskiej ttL ., : ... ,/: . '! Dziękując za przyzna.nie nagro by nie świadomość, że otrzy- miasto na~ze .mogło rozpocząć mianował ob. Stanislaw~ 

t1!ii \@
38 . ~~h!i:nPoŚ:~d2=ru.i, Hewle~ :ujeb~fo:ntl:1l!ni: ;;:ij, =!: ~~~~~;o~~~ ~~~~~l~~~dol;~ ~e~~~~o~~i~i~cC:;~o~~~ ;~: 

I 
„Otrzymałem nagrodę, której śladowanych i karanych za ich trasy Północ - Południe. dy Narodowej w Krakowie 

J>rof. MIECZYSŁAW CZAJA wartości dla mnie nie potrafię bohaters<kiie v1ysiłki ura,towania Aby kontynuować budowę u-

1 

podsekretarzem stanu w Mi-
l&ureat Nagrody Pa1istwoweJ za ~yrazi~ słOw~i! . ~agroda . ta świata od nowej ·wojny". . rząd~eń ~o~unal~ych. utrży- nistei-stwie H~ndlu Wewnętrz-

rok 1sSQ Jest xm~zana z mueni~m Stalina - mapie <lrog i p~acow ~ada ;N.:a nego, . . 

j 

MOSKWA, 28. 6. - Dnia :?7 
czerwca ambasador Stanów 
Zjednoczonych w Moskwie 
Kirk został na własną prośbę 
przyjęty przez wiceministra 
spraw zagranicżnych ZSRR -
Gromy kę. 

Ambasador Kirk zwrócił się 
do wiceministra Gromyki z 
prośbą o udzielenie wyjaśnie­
nia w sprawie końcowych u­
stępów przemówienia przed­
stawiciela Zwiazku Radziec­
kiego w ONZ Jakuba Malika 
z 23 czerwca, dotyczących kwe 
stii koreańskiej. Wiceminister 
Gromyko udzielił ambasadoro 
wi Kirkowi" odpowiednich wy 
jaśnień na postawione pyta­
ni~ 



Robotnicy ZPB im. F. Dzierżyńskiego Kongres Nauki Polskiei 
wgtgczq nowe droql pode· ują zyn lipcowy rozwoju naszej nauki 

(dokończenie ze str. 1) 

ICH ODPOWIEDZ 

oddziałów. Padały zobowiąza-
11ia indywidualne i zbiorowe, 
dotyczące podwyższenia wyko 
nania bazy i jakościowe, w za 

Słowa mówcy przerywały kresie higieny pracy i porząd­
ra~ po raz okrzyki i oklaski. kowe. 
Temperatura uczuć rosła z Nie sposób wyliczyć wszy­
każdą chwilą. A potem posy- stkich, ale rzućmy trochę przy 
pały się zobowiązania. kładów. Do przekroczenia wy 

Na mównicę wchodzili ko- konania bazy o 1 proc. zobo­
lejno mężowie zaufania grup wiązali się w imieniu swoich 
związkowych, przodownicy pra grup mężowie zaufania: Jadwi 
cy, n:ajstrowie, tkacze, prząd- Iga Szegda, Rozalia Szymczak, 
ki, kierownicy poszczególnych Stanisława Szczecińska. Geno-

Nowy akt 
antypokojowej polityki 

rządu IJSA 

wefa Fogt z przędzalni zobo­
wiązała się skrócić czas posto­
ju przy odciąganiu o 2 minu­
ty. · Ma.ister Patek w imieniu 
załogi tkalni elektrycznej -
podnieść wykonanie planu o 
1 proc. a jakość o 2 procent. 
Ewa Bura, reprezentuj~ca 

wszystkie krojczynie i reszt­
karki - zmniejszyć ilość re­
sztek o pół proc. Zobowiązanie 
pracowników umysłowy.ab u­
porządkowania terenu przed­
szkola zgłosił ob. Kraszewski. 

Na szczególne wyróżnienie 

zasługuje wypowiedź Leonar­
da Kaczmarka z tkalni nowej, 
pracującego w zakładach od 
43 lat. W słowach pełnych 

wzruszenia i bojowości zobo­
wiązał się on wykonywać bazę 
akordową nie w 111 jak dotąd, 
ale w 112 procentach. 

PRAGA, 28.6. Służba infor-1 Be~pieczeństwa Malika, wyko BLISKO MILION ZŁOTYCH 

macyjna Swiatowej Rady Po- nuJąc tym samym misję dele- , , . . 

koju ogłosiła kom 'k t t gacji. · Ws~~d ~ntuzJazmu załogi. ob. 
. um a nas ę -- Chewmsk1 odczytał proJ~kt 

pującej tresci: S k rezolucji. 

Przewodniczący Swiatowej U ro we ary „Załoga ZPB im. F. Dzier 

skrzyń oraz oczyścić teren 
przedszkola. 

Dział głównego mechanika 
zobowiązuje się założyć weuty 
latory w wykończalni oraz wy 
konać żelatyniarkę dla odd'llia 
łu „Kaliko". 

OGOLNA WARTOSć POD­
JĘTYCH ZOBOWIĄZA:t(i WY­
NOSI 938518 ZŁ. 

„Wierzymy mocno-stwier 
dza w dalszym ciągu rezolu­
cja - że przez wykonanie 
podjętych zobowiązań kon­
tynuujemy myśl przewodnią 
przyświecającą życiu F. 
Dzierżyńskiego, przyspiesza-
my marsz naszego kraju do 
socjalizmu. 

wierzymy mocno, że te"n 

nasz wkład to jeszcze jedna 
cegła w wielki mur pokoju, 
przez który nie odważą się 
przejść sługusy Wali Street, 
panowie Trumani, Adenau­
erzy, Schumani, Attlee, Ga­
sperowie. Nasza· załoga da 
jeszcze jeden dowód swojej 
zwartości :w jednoutym fron 
cie narodowym w walce o 
Pokój, o Socjalizm. 

(dokończenie ze str. 1) 
kowców do budownictwa 
cjalistycznego. 

- Sprawa powołania Pol­
so- skiej Akademii Nauk jest Po­

ważnie zaawansowana i Kon­
gres zajmie się jej statutem, 
zawierającym zasady oriani­
zacyjne. Powstająca akademia 
będzie w naszym państwie in­
stytucją nowego typu. Będzie 
to akademia robocza, oparta 
na sieci instytutów naukowo­
badawczych. Jej zadanie bę­
dzie polegało na prowadzeniu 
badań naukowych oraz w po­
ważnym stopniu na współdzia 
laniu w organizowaniu całego 
życia naukowego w Polsce. 

Uczeni polscy, którzy brali 
udział w pracach przygoto­
wawczych do Kongresu Nau­
ki Polskiej, zdają sobie spra­
wę ze swej nowe:.j roli i odpo­
wiedzialności wobec narodu. 
Szczególne znaczenie nadaje 
Kongresowi fakt, że w pra­
cach jego biorą udział niemal 
wszyscy czynni pracownicy 
naukowi. 

Jak ocenia pan profesor 
stan przyg·otowań do Kongre­
su? Należy spodziewać się, że 

nowa organizacja przyczyni 
- Wielokrotnie podkreśla- się do pełniejszej realizacji za 

no poważną pracę przygoto- sady powiązania teorii nauko• 
wawczą, wykonaną przez na- wej z praktyką życia, przyśpie 
ukowców polskich przed Kon- szy pełniejsze włączenie się 
gresem. W ciągu półtora roku uczonych polskich do realiza­
odbyło się ponad 800 zebrań cji Planu 6-letniego, przyśpie­
podsekcyjnych, przygotowano szy zbliżanie się przeważają­
przeszło 1.200 referatów po- cej większości naukowców do 
mocniczych, odbyło się około metodologii marksistowskiej. 
150 zjazdów ogólnokrajowych. 

Rady PokoJ'u prof. Joliot-Curie w procesie Groesza żyńskiego - czytał - z ra-
. I 6 dością przyjęła do wiadomo- · 

poinformował przedstawiciela I WSpó nłk W ści apel hutników śląskich, 
Wzywamy wszystkie :i;a­

kłady przemysłu włókienni­
czego w Polsce do podejmo­
wania czynu lipcowego". 
Zebrani przyjęli rezolucję 

Merytoryczne prace przygoto- W zakończeniu wywiadu 
wawcze zostały zakończone. profesor Dembowski . wyraził 
Wszystkie sekcje i podsekcje przekonanie, że I Kongres Na­
przygotowały już na Kongres uki Polskiej, który będzie wiel 
referaty, które będą przedmio ką manifestacją patriotyczną 

tern obrad plenarnych i sek- - wpłynie wybitnie na dalszy 
cyjnych. Obecnie sekcje i pod rozwój nauki, przyczyni się do 
sekcje przygotowują się do pogłębienia pokojowej współ­
przedyskutowania wszystkich pracy ze wszystkimi postępo­
zasadniczych spraw w czasie wymi uczonymi świata, a 
samej sesji Kongresu Nauki. szczególnie z uczonymi Związ-

ZSRR w Organizacji Narodów na Węgrzech wzywający cały polski świat 

Zjednoczonych, przewodnicz~- pracy do uczczenia wzmożQ-
.., BUDAPESZT, 28.9. - Budapesz- nym wysiłkiem VII roczni-

cego Rady Bezpieczeństwa J. tański trybunał karny ogłosił w cy PKWN. My włókniarze 

Malika, ze nie udzielono ani czwartek następujący wyrnk w zakładów noszących zaszczyt 

jednej Z wiz wjazdowych do sprawie Groesza i wspólniltów: ne imię wielkiego bojowni-

USA, o które prosili członko- G ó 6 ka o socjalizm, gorącego pa 
I wny oskarżony J zef Groosz trioty polskiego, F. Dzicr-

wie delegacji wysyłanej przez - is lat więzienia za kierowanie żyńskiego, mamy jeszcze 

Swiatową Radę Pokoju do organizacją, zmierzającą dQ oba- drugi powód do natychmia-
lenia demokratycznego ustroju t j h t 

ONZ. W związku z tym Joliot- s owego pod ęcia apelu u 
państwowego, dokonywanie na ników. Powodem tym jest 

Curie zwrócił się do przewod­

niczącego Rady Bezpieczeń· 

stwa. J. Malika z prośbą o 
przyjęcie amerykańskich człon 

ków tej delegacji Paula Robe-

szkodę państwa spekulacji walu- przypadająca w dniu 20 lip 

towYch, zbrodnie antyludowe, jak ca 25-rocznica śmierci czło• 
również udzielanie pomQcy· w u- wieka, którym chlubi się ca­
cieczkach za granicę. ła Polska, człowieka, któi:y 

Dr Pal Bozslk - 10 lat więzie- współpracował z Leninem i 
nia za przynależność dQ Qrganiza- Stalinem, człowieka, któl'y 

sona i Uphausa, przebywają- cji, zmierzającej do obalenia de- był jednym z współtwórców 

cych w Stana.eh Zjednoczo- mokratycznego ustroju państwo- Wielkiej Rewoluc,ji Paździer 

nych. Jednocześnie Joliot- wego. nikowej, dzięki której Pol-

curl·e Po21o>tali oskarżeni z wyjątkiem ska dwukrotnie otrzymała 
poprosił Robesona i niepodległos'c·, człow1"eka kto· 

Ferenc Vezera skazanego na karę 
Uphausa, aby w ONZ odwie- śmierci otrzyma.U kary więzienia rego imię z wielką dumą 

dzili przewodniczącego Rady od &-13 lat. nosi załoga naszych zakła­
dów''. 

Delegacje • zagraniczne 
na Kongres Nauki 

W dalszym ciągu rezolucji 
następuje wyliczenie zobowią­
zań podjętych przez posz:ze­
gólne oddziały zakładów. '.)to 

Polsk.le•I najważniejsze z nich; 
Przędzalnia średn'ioprzędna 

WARSZAWA, 28.6. Już od wcze skiej ·Akademii Nauk: prof. Ele- zob;iwiązuje się wyproduko­
snego rana dnia 28 bm. przyby- mer Schulek 1 prof. Istvan Rusz- wac ponad plan 2883 kg przę­
wali do Warszawy przedstawiciele nyak. . _ dzy (z czego w lipcu 977 kg) 
nauki z zagranicy. z Chin przybyŁa delegacia chiń oraz uruchomić dodatkowo 

Ze Związku Radzieckiego: dele- skiej Akademii Nauk: prof. Tsai . . . 
gacja Akademll Nauk ZSRR w Til-chang i prof. Chu co-ching. 2500 wrzecion na trzecią zm1a 
składzie: Aleksander Iwanowicz z Niemieckiej Republiki Demo· nę. 
Oparin, Chaczatur Sedrakowicz Iuat.ycznej przyb;yli: prof . .Johan- Tkalnia wyprodukuje ponad 
Kosztojanc, Mlchal Fiedorowicz nes Stroux z ma!zonką, prof. Wolf 1 

. . 
Subbotln. Józef zacharowicz Szto- gang Steinitz prof. Anton Paul P an 33290 m tkanm (w lipcu 
kato, Piotr Mikołajewicz Tretia- Arland, prot'. Kurt Leonard Ha- 11205 m) oraz podniesie ja-
kow. ger. kość o 3 proc. 

z państw demokracji ludowej Przybyli również do Warszawy W l • 1 · d k · 
przybyli: następujący postępowi uczeni za- Y concza ma wypro u U)e 

z Czechosłowacji: delegacja cze graniczni: ponad plan 41483 m tkanm 
chosłowackiej Akademii Nauk - z Włoch - prof. ~ugllsi Salvato (w lipcu 14071 m). 
prof. Eduard ce11, prof. Iwan Ma- re, prof. Cortini Gm!iQ, z Anglil Oddział K l"'· 3340 m2 
lek i pro!. Riha Oldrich. - prof. Needham, ze Szwecji - . ". a ln.O -;- .. 

z Rumunii delegacja rumuń- prof. Silveskioeld. z Austrii - sztuczneJ skory (w lipcu 1.3-50 
sklej Akademii Naul< - prof. dr prof. Prager Teodor, ze szwajearll m2). 
Petre cons~antlnescu Jasi i prof.,- prof. Wenger, z Francji - prof. Pracownicy umysłowi zobo-
Jaon Banu. Aubel, prof. Desant!, prof. Cohen . . . 

z Węgier - delegacja węgler- i prof. Vasails. w1ązuJą się naprawić 1080 

w rok później rosyjska rewolucja marco­
wa zwraca Dzierżyńskiemu wolność. 

Choć rewolucji dokonali robotnicy i 

Tadeusz Daniszewski 

jednogh:iśnie, następnie poder­
wali się z miejsc i odśpiewali 
Międzynarodówkę. 

Na zakończenie przemówił 

dyrektor zakładów - Spałek, 
dając wyraz wierze, że ZPB 
im. Dzierżyńskiego będą na­
dal przodującymi zakładami 
włókienniczymi w Polsce. 

- Jak wiadomo Kongres ku Radzieckiego i krajów de­
zajmie się sprawą utwoµcnia mokracji ludowe.i, zmobilizuje 
Polskiej Akademii Nauk. Ja- naszych uczonycl' do walki o 
ki będzie charakter tej insty-1 postęp i pokój na całym świe-
tucji naukowej? cie. 

Ostatnie meldunki donoszq: 
Subskrypcja Pożyczki Narodowej 

na terenie całego kraju 
dobiega hońca 

Niemal wszystkie zakłady pra sumę. Również członkowie mło­

c.y na terenie Łodzi zakończyły dzieżowej spółdzielni produkcyj­

subskrypcję Pożyczki. Podsumo nej Witkowo pow. pyrzyckiego 
wanie wyników subskrypcji od wpłacili jednorazowo całą subskry 
bywa się na specjalnych zebra- bowaną sumę. 

niach i masówkach w fabrykach OLSZTYN. w woj. olsztyńskim 

przedsiębiorstwach i instytu- 1300 gromad zakończyło już sub­
cjach. skrypcję Pożyczki Narodowej. Ca.ł 

Szczególnie radośnie przyjęła kowicie subskrypcję zakończyly 

wieść o zakończeniu subskrypcji powiaty: Lidzbark, Braniewo i 

w swojej fabryce załoga ZPB Pisz. W pozQstałych powiatach pod 
im. J. Marchlew~ltiego. pisywanie Pożyczki dobiega kof1-

N a uroczystej masówce długo ca. 
trwałą owację zgotowano przo- POZNAl'l-. Rzemieślnicy z tere­
dująćej w pracy i subskrypcji nu Wielkopolski zgłaszając swój 
brygadzie tka.czki Rutkowskiej. ndzlal w Narodowej Pożyczce de-

SZCZECIN. Z licznych. gromad klarują sumy niejednokrotnie du 
woj. szczecińskiego napływają mel żo wyższe aniżeli przewidują 

dunk! o tym, że chłopi całkowicie wskazania Zw. Izb Rzemieślni­

wpłacają subskrybowane na rzecz czych. Do tej pory listy pożycz­

Poźyczk! Narodowej sumy. M. in. kowe podpisało przeszło DO proc. 
gromada Stróżewo gminy Wierz- rzemieślników. 

bno pow. pyrzyckiego jednQrazo· ZIELONA GORA. Według na­
wo wpłaciła całą zadeklarowaną pływających meldunków Pożycz-

I 

kę Narodową w uspołec:zni0m.\Y'ch 

zakładach pracy podpisało doąch 
czas 92,8 proc. zatrucm101<ych. ?'.i• 
wsi 85,2 proc. chłopów sub1kiy.1'o 
wało już Pożyczkę. 

Nowa 
taszystowska 
decqzja 
rządu francuskiego 
PARYŻ, 28. 6. - Rząd fran 

cuski zakazał zorganizowania 
zlotu pokojowego, który miał 
się odbyć w dniu 15 lipca w 
Paryżu. Decyzja ta wywt:>łała 

ogromne oburzenie opinii pu­
blicznej w całej Francji. 

Niezłomny szermierz rewolucji 
kontrrewolucyjnych spisków, walka z sabo­
tażem, organizacja młodego aparatu państwo­
wego - wszystko to odbywa się pod bezpo­
średnim kierownictwem Dzierżyńskiego. 

chłopi, owoce tego zwycięstwa dostały się 
chwilowo w ręce klas posiadających. Jego 
sympatie są po stronie tej partii, która dąży 
do kontynuowania i pogłębienia rewolucji, do 
prllewrotu socjalistycznego - po stronie par­
tii bdszewików. Dzierżyńskiemu tym bar­
dziej bliska jest partia Lenina i Stalina, że 
ona jedna zapewnia całkowite i nieodwołalne 
przekreślenie polityki zaborczej caratu i kon­
sekwentnie walczy od chwili swego powsta­
nia o prawo wszystkich narodów uciskanych 
przez carat do samookreślenia aż do oder­
wania. 

{Zyciorys Feliksa Dzierżyńskiego) 

W pierwszym okresie po rewolucji władza 
radziecka pozostawiła swoim przeciwnikom 
daleko idącą swobodę działalności polityez­
nej .Pod osłoną tych swobód burżuazja ro­
syjska - wspomagana ze wszechmiar przez 
burżuazję światową - przystąpiła do kontr­
ofensywy na całym froncie. 

Jeszcze przed Rewolucją Listopadową kon­
ferencja kwietniowa bolszewików z 1917 ro­
ku uchwaliła rezolucję w kwestii narodowej, 
która mówiła wyraźnie: 

„Wszystkim narodom, wchodząc.ym w sklad 
Rosji, należy przyznać prawo do swol:Jodnego 
Clderwania się i utworzenia samodzielnego 
państwa. Negowanie tego prawa i nieprzed· 
siębranie środków zapewniających faktyczną 

możność jego urzeczywistnienia - jest rów­
noznaczne z popieraniem polityki zaborów 
lub aneksji." 
Dzierżyński uświadamia sobie, że żaden in 

ny rząd prócz rządu rewolucyjnego proleta­
riatu - nie rozwiąże kwestii narodowościo­
wej. Oto dlaczego dochodzi do wniosku, że 

jako :Polak i rewolucjonista nie może pozo­
stać biernym, że winien stanąć po stronie 
konsekwentnych rewolucjonistów i przyjaciół 
uciemiężonego narodu polskiego. Walcząc o 
zwycięstwo i utrwalenie władzy proletariac­
kiej w Rosji, walczył jednocześnie o swoją 

„starą spravvę", walczył jednocześnie o dobro 
polskiej klasy robotniczej, o dobro narodu 
polskiego. 

2 DZIENNIK ŁÓDZKI nr 1 '8 (215&) 

Po opuszczeniu więzienia butyrskiego, je­
szcze w czapce aresztanckiej na głowie, 

Dzierżyński zjawia się w Komitecie Mos­
kiewskim Partii Bolszewikóv. i z właściwą so 
bie energią bierze się do pracy partyjnej. Sta 
je się jednym z najaktywniejszych działaczy 
organizacji moskiewskiej. 

Na Konferencji Kwietniowej (1917 r.), na 
której Lenin ogłosił swoje tezy o konieczno­
ści przejścia do walki o rewolucję proleta­
riacką pod hasłem: „Cała władza w rece 
Rad!" - Dzierżyński zostaje wybrany Źa­
stępcą przewodniczącego Konferencji. Na 
VI Zjeździe partii bolszewickiej (lipiec 1917 
rok), który wszedł na drogę przygotowań do 
zbrojnego powstania, Dzierżyński został wy­
brany w skład kierownictwa partyjnego. 

23 października 1917 roku (starego stylu) 
odbyło się historyczne posiedzenie CK, na 
którym postanowiono w dniach najbliższych 
rozpocząć powstanie. Na rozszerzonym posie­
dzeniu Komitetu Centralnego Partii wybrano 
Ośrodek Partyjny dla kierowania powsta­
niem; w skład tego ośrodka weszli: Stalin 
jako przewodniczący oraz Dzierżyński, 

Swierdłow i Urycki. Ten Ośrodek Partyjny 
był jądrem kierowniczym Komitetu Wojsko­
wo-Rewolucyjnego przy R.adzie Piotrogrodz­
l<iej i faktycznie kierował całym powstaniem. 
Dzierżyński przygotowywał powstanie w kil­
ku dzielnicach Piotroi'rodu! Ponadto na nim 

ciążyła bezpośrednia odpowiedzialność za po 
cztę i telegraf. Podpisuje on często dokumen­
ty jako przewodniczący Komitetu Wojskowo­
Rewolucyjnego. 

Rewolucja zwyciężyła. 7 listopada (25 paź­
dziernika) 1917 r. odbyło się nadzwyczajne 
posiedzenie Rady Piotrogrodzkiej, na którym 
Lenin wypowiedział swoje historyczne słowa: 
,,Odtąd następiije nowa era w dziejach Rosji 
i obecna trzecia rewoluc.ja rosyjska doprowa­
dzi w ostatecznym wyniku do zwycięstwa so­
cjalizmu." 

Wieczorem tegoż dnia odbył się w Insty­
tucie Smolnym II Wszechrosyjski Zjazd Rad, 
który proklamował przejście całej władzy w 
ręce Rad. Na trybunie Zjazdu ukazuje się 

wysoka, smukła postać Feliksa Dzierżyńskie­
go. Jego surowa twarz płonie radością zwy­
cięstwa. 

„My wiemy - mówił Dzie11źyński - że je­
dyna siła, która może ·wyzwolić świat - to 
proietariat walczący o socjalizm." Przema­
wiając w imieniu rewolucjonistów polskich 
oświadcza, że z nową Rosją można będzie ła­
two dojść do porozumienia. 

W ydane w języku rosyjskim „Dokumenty 
Wielkiej Rewolucji Proletariackiej" 

' ukazują płomienną postać „Bohatera 
P3.ździernika" w c::iłym jej ogro1·nie. Przygo­
towanie p_owstania zbroj.ne~o1 lilłWidacja 

Wszystkie siły reakcji - od jawnych biało 
gwardzistów do mieńszewików i eserów -
podały sobie ręce w celu obalenia rządu ro• 
botniczo-chłopskiego. Na 12 listopada wyZl'l& 
czone było wystąpienie junkrów *), którYch 
zadaniem miało być zdobycie najważniej­
szych pozycji w mieście, uwolnienie z twier­
dzy Pietropawłowskiej aresztowanych mini­
strów Rządu Tymczasowego i aresztowanie 
członków Komitetu Wojskowo-Rewolucyjne­
go. Założony przez mieńszewików i eserów 
pod oszukańczą nazwą „Komitet ocalenia oj• 
czyzny i rewolucji" wezwał wszystkich urzl!l• 
dników do sabotowania zarządzeń władzy ra• 
dzi1;;t:kiej. Dywersyjna działalność reakcji 
groziła doprowadzeniem kraju do stanu 
chaosu i rozprzężenia. Młoda republika ro• 
botniczo-chłopska musiała podjąć zdecydowa 
ne kroki zapobiegawcze. Wymagało to stwo­
rzenia specjalnego organu. „Trzeba nam Tt4 
to stanowisko dobrego rewolucjonisty - j4. 
kobina" - powiedział Lenin. 

d. c. n. 

o!<\ .r'mkrzy - uczniowie szkół oficerskich w ear­
·klej Rosji. W okresie Rewolucji Listopadowej usi• 

towali wakeyć ?.brojnie pt·zeciwko władzy radzi~. 
klej, !('CZ zostali ro.z.gromieni. - Red.. 



D)V'a nowe 
kqpieliska 
pod ł_odziq 

Błędy zostaną usunięte „ Kary więzienia 
Zaopa~rzenie ..., ...,-;~•el za łancuszkowy handel 

Upaln\i zapowhdające się 
lato wYllędza łodzian z dusz:. 
nyeh murów miasta. Wiele o­
sób wYjeidża na urlopy. Tym 
jednak, którzy pozostają w 
Łodzi ŁZG przyjdą z pomocą 
w przyjemn)'m ·spędzeniu nie 
dzieli lub upalnego popołudnia 
Już 1 Upea untchomione zo­
stanie kąpielisko - plaża 
wraz z kawiarnią - „Nowa 
Gdynia" w Chełmach (dojazd 
pociągami elektrycznymi 
Zgierz i Ozorków. 

będzie . jeszcze sprawn1e1sze poriczochatmi 
Wczoraj odbyła się w Sądzie resy mas pracujących oraz u­

Wojewódzkim w Łodzi rozpra- siłowali siać panikę i dezorga 
wa przeciwko kierownikowi nizację w handlu uspołecznlo­

Półtora tysiąca rodzin dzien 
nie zaopatruje się w węgiel w 
rejonowych punktach opało­
wych. Nowy system zaopatrze 
nia ludności w węgiel na zimę 
okazał się właściwy, występu­
ją jednak pewne błędy i nie­
dokładności, których tn\dno 
uniknąć w systemie stosowa­
nym po raz pierwszy, 'lle któ 
re można i należy usunąr 

Na czym one polegają i kto 
je popełnia? 

lokali jednoizbowych, nie u­
względniając ilości zamieszku 
jących je osób. 

Kąpielisko zosrało gruntow­
nie odświeżone i powięko;-zone 
o spory obszar leśny, a dla ką 
pieli została wydzielona spec­
jalna część stawu. Można bę­
dzie tu także wynajmować lód 
ki. 

Popełniają je wszystkie pio 
ny powołane do rozprowadze­
nia węgla, a więc rejonowe 
punkty opalowe, komitety blo 
kowe i komitety domowe, a na 
wet sami konsumenci. 

Nie wszystkie rejonowe pun 
kty opałowe współpracują ści 
śle z komitetami blokowymi a 
szczególnie z domowymi. RPO 
niedokładnie interpretują in­
strukcję. Wiele z nich przyję­
ło błędną zasadę wydawania 
tylko po pół tony węgla na 
mieszkania jednoizbowe, nie 
porozumiewając się z komiteta 
mi blokowymi i domowymi. 
Poza tym zbyt wcześnie zamy 
kają składy, zawieszając o 
godz. 17 urzędowanie. 

Drugim zjawiskiem ujem­
nym, które występuje dość 
często jest podwójne pobiera­
nie węgla przez jedną rodzinę 
Tu znowu komitety blokowe i 
domowe nie dowiedziały się 
gdzie zatrudnieni są człónko­
wie rodziny głównego lokato­
ra, któremu przydzielono wę 
giel. A są liczne wypadki, że 
członkowie rodzin pracują w 
zakładach pracy, które dają 
swym pracownikom deputat 
węglowy. W takich wypad­
kach głównemu lokatorowi nie 
przysługuje prawo nabycia 
pełnej puli węgla w rejono­
wym punkcie opalowym. Kon­
sumenci w tym wypadku utru 
dniają pracę komitetom, ukry­
wając fakt zaopatrzenia w wę 
giel z innego' źródła. Jest to 
bezwzględnie przejawem nie­
uczciwości, świadczącym o bra 
ku wyrobienia społecznego. 

Kąpielisko - plaż~ wraz z 
kawiarnią uruchomią ŁZG 
również w Zgierzu. Będzie się 
ono mieściło w parku mlej­
skhn. Znajdujące się tam pięk 
ne jeziorko przez które prze­
pływa Bzura, było dotychczas 
niewykorzysta.ne. Obec11ie pra 
ce związane z budową kąpieli 
ska i kawiarni są w pełnym to 
ku, prowadzi je MPB ą; Zgie­
rzu. Jak zapewniają Łźh <'11.­
łość zostanie oddana df u+.yt 
ku najdalej w początkath Jip 
ca rb. 

Komitety blokowe i domoY'e 
nie przeprowadzają analizy i­
stotnych potrzeb mieszkańców 

Mówiąc o konsumentach trze 
ba zwrócić uwagę na jeszcze 
jeden moment. Zdarzają się 
wypadki, że odbiorcy odmawia 
ją przyjęcia węgla, oświadcza 
jąc, że zawiera miał. Kontrole 
rzy przysłani w kilku wypad­
kach na miejsce dostawy po 
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. DZISIEJSZEJ NOCY 
·_ DYZURU.JĄ APTEKI: 

A, s. nr 6 (Piotrkow­
ska 165), A. s. nr 48 
(Narutowicza 6). A. s. 
l'lI' 32 (Rzgowska 51), 
A. s. nr 5 (Gdańska 23), 
A s. nr 31 (Karolewska 
~), A. s. nr 3 (Napiór­
kowskiego 41?. 

Apteka nr 42 (Al, Koś· 
Cluszld 48) dyturuje co­
dziennie). 

f'ANSTW. TEATR NOWY 
(Ul Więckowskiego 15) 
nleezyn.ny. 

~I c·o~9-4-.~KiDM ~ :ATR KOMEDII MUZY· 
,<l:ZNE.J „LUTNIA" (Ul. POLONIA (Ul Plotrkow­
°'ti'iotrkowska nr 243) _ ska 67,~ - „Splewak nie 
o godz. 19.15 „Czardasz- znany - godz. 16.30, 
ka". i!t30i4. 20.30; dozw. od 

Pll.~STW . TEATR LALEK 
„PINOKIO" (Ul. Koper­
llika nr 16) - o godz. 17 
„pullwer w krainie Li­
ljputów". 

PĄNSTW. TEATR LALEK 
.,_f\RLEKIN'' (Ul. Piotr­
·~,)WSka 152) o godz. 17 
„łak dwa Michały czas 
la trzymały". 

PĄluzeum Przyrodnicze 
( .•rk Sienkiewicza). 
~l!czynne w mies. lipcu 
1 Sierpniu. 

Cl'JtK PANSTWOWY nr 3 
( l. Niepodlegtoścl) co­
c~ennie godz. 19,30 pro­
~rn atrakcji, w soboty, 
~ -dziele 2 przedstawie­
j. - godz. 15,30 I 19,30. 

. 1';NĄ 
Aridl: (ul. Stalina nr l) 
~łodz.) - nieczynne 

BA A cui. Franciszkań­
s 31) „Saławat vC Baszkirów" gOdz. 
li 0. DOZW. od lat 12. 

BAl/ll{K rut NarutOWl­
CZa nr 20) „Dzieci 
ultcyu godz. 16.30, Hl.30, 
20.30. dOZW. od lat 16. 

PRZED\VlOSNIE Cui Ze­
romskiego nr 74) -
„Rwący potok" - godz. 
18, 20; dla młodzieży 
niedozw. 

REKORD (Rzgowska 2) -
„Wielkie nadzieje" -
godz. 1'8, 20; dozw. od 
lat 14. 

ROBOTNIK (Ul Kilińskie­
go ru- 178) - Piędź zie­
mi" - godz. Nl, 20 -
dozw. od lat 14. 

ROMA (UL Rzgowska 84) 
„Za cenę życia" godz. 
18, 20; dozw. pd lat 14. 

STYLOWY (Ul Kllll'lskle­
go 12e) - „Maaret" -
godz. 18, 20; dla mlodz. 
niedozw. 

SWIT rBatuckl Rynek) -
„Praga roku 1848" 
godz. 17.30, :ro - dozw. 
od lat 14. 

TATRY CS1enklew1cza fil) 
„czarodziej sadów" -
godz. 16, 18, 2G; dozw. 
od 1a-t 7. 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
„Wschodnie zaloty" -
godz. 16.30, 18.30, 20.30; 
dozw. od lat 12. 

WŁOKNIARZ (Ul. Próch­
nika 16) - „Renegat" -
godz. 15.30, 18, 20.30; 
dozw. Od lat 16. 

WOLNOSC (Ullca Napiór­
kowskiego 16) - „Za­
sadzka" - godz. 16, 18, 
20 - dozw. od laf> 14. 

turnieju s:oachowego 
~,Dzienni.kJa Łód:okl~o". 

- W sali WIRN (Ogro­
dowa li>), o godz. 111, ze· 
branie Komitetu Obr. Po 
koju dzielnicy Staromiej 
skie. 

- W lokalu zw. Samo­
rządo.wców (Wólczańska 
5), o godz. 17 ses.1a DRN 
Łódź . Sródmleścle. 

-v lokalu szkoły (Sko 
ruµ1d 6/8), o godz. 18 ze­
branie świetlicowe Pań­
stwowE!i Szkoły Pracy 
Społecznej. 

- w sali Klubu Ludo­
wego (Więckowskiego 311) 
o godz. 17 zebranie prze· 
w<Xiniczących i se,kreta­
rzy Kót Dorosłych PCK 

- W świetlicy (Kiliń­
skiego 95), o godz. 16.30 
odczyt pt „Na•·ód ra­
d?iecki pogromca faszyz­
m u - obrońca pokoju 
światowego". 

- W świetlicy ZPG (Li 
manowskiego 1~), o go­
dzinie 17 zebranie dtielni 
cowe Kom. Obrońców Po 
koju dzielnicy Ba·luty. 

- W świetlicy ZPD'z, 
('f,ukasińskiego 4). o go­
dzinie 17 :rebranie Komi 
tetu Obrońców Polroju 
dzielnicy Górnej. 

••• 
Dzisia•J ·o godz. 1$.30 w 

sali świetlic0<wej „Dzien 
nika :e.ódzklego" ulica 
Pi.otrkowska 96 I piętro, 
odbędzie się nadzwyczaj­
ne zebranie członków 
Klubu Foto-filmowego 
przy MHD. Ze względu 
na bairdro ważne sprawy, 
obecność wszystkich 
członków obowiązkO<Wa. 

JUTRO 

przeważeniu ładunku stwier­
dzili, że na 1 tonę węgla przy 
pada zaledwie 90 kg miałi.i -
który, rzecz jasna, powstaje na 
skutek kilkakrotnego przerzu­
cania brył. W innych wypad­
kach odmówiono przyjędci wę 
gla dlatego, że był za drobny. 
Te niczym nieuzasadnione ka 
prysy odbiorców utru'3.niają 
sprawne zaopatrzenie lndności 
w węgiel. · 

Celem usprawnienia zao­
patrzenia w węgiel i zlikwido 
wania wymienionych błędów i 
braków, Prezydium Rady Na­
rodowej wystąpiło z inicjaty­
wą stworzenia kadry aktywi­
stów, którzy objęliby opieką 
rejonowe punkty opalowe. -
Aktywiści, którzy rekrutować 
się będą z członków związków 
zawodowych przez ścisły kon 
takt z wszystkimi pionami za 
opatrzenia napewno potrafią 
szybko zlikwidować wszystkie 
niedociągnięcia. Nowa instruk 
cja, na której opiera się zao­
patrzenie ludności w; węgiel, 
musi dotrzeć do najniższych 
ogniw i musi być zrozumiała 
tak dla rejonowych punktów 
opałowych jak również dla ko 
mitetów blokowych i domo­
wych. 
Ważną rolę w usprawnieniu 

rozprowadzenia węgla orlgry­
wają biura skarg i zażaleń w 
referentach blokowych przy 
Dzielnicowych Radach Narado 
wych i te powinny być dostęp 
ne dla wszystkich zaintereso­
wanych. Odbiorcy węgla po 
przez składanie swych uwag 
odnośnie pracy komitetu bloko 
wego, domowego względnie re 
jonowego punktu • opalowego 
przyczynia się również do u­
sunięcia błędów i niedokład­
ności. (Z. T.) 

Letnie kostiumy 
„MODA I ŻYCIE" 

nr 19 

PIĄTEK, 29 CZERWCA 

Oddzialu Centrali Odzieżowej nym. 
w Wieluniu, - Leonowi M'.sia (jg.) 
kawi, rachmistrzowi tej Cen-
trali - Mieczysławowi Gł.::iwa 
ckiemu i handlarce Annie Vve 
sołowskiej, oskarżonych o l!tń 
cuszkowy handel pończochami 
Oskarżeni Misiak i Głowa­

cki przywłaszczyli sobie 132 
pary pończoch z transportu 
który nadszedł do Oddziału 
Centrali Odzieżowej w Wielu-
niu. Następnie Głowacki spr..:e 
dał je właścicielce straganu -
Annie Wesołowskiej, a zys­
ldem podzielił się z Mista­
ldem. Straganiarka rozsprz:.da 
ła pończochy po odpowiednie> 
wysokiej cenie. 

Sąd po udowodnienill winy 
oskarżonym skazał Misiaka na 
4 lata więzienia z pozbaw•e­
niem praw obywatelskich i ho 
norowych na 3 lata, Głowackie 
go na 3 lata więzienia z pozba 
wieniem praw na 2 lata, a We 
solowską na 3 lata więzienia 
i 200 zł. grzywny. 

Wyrok został uzasadniony 
tym, że oskarżeni robiąc ,,pa­
sek" na pończochy i wycofując 
je ze s~rzedaży w sklepach us­
połeczmonych, godzili w inte-

Uwaga 
korespondenci 
„Dziennika Łódzkiego" 

ZAWIADAMIAMY, ZE 
W DNIU 30 CZERWCA BR. 
O GODZ. 18.00 W LOKA­
LU REDAKCJI PRZY UL. 
PIOTRKOWSKIEJ 96 OD­
BĘDZIE SIĘ NARADA 
ROBOCZA KORESPON­
DENTOW MIEJSKICH Z 
ŁODZI. 

Już jutro 
KON KURS 

„dla 
przechodniów" 

W związku z nauką cho­
dzenia, która rozpoczyna 
się jutro w Łodzi ogłasra­
my konkurs „Dla przechod 
niów". Począwszy od jutra 
przez kilka dni zamicHcza6 
będziemy rysunki opatrzo­
ne numerami 1 i 2 oraz \rier 
szyki oznaczone literami A 
i B. Rysunki i wierszykl na 
leży wycinać i przechowy­
wać. Jakle jest ich przezna 
czenie i na czym będzie po 
legać konkurs i jaka ll&­

groda czeka zwYcięźcę -
wYJaśnimy jutro. 

Sesia DRN 
Łódź -Sródmieście 
Dziś dn. 29 czerwca br. o godz. 

17, w sali Związku Zawodow~e 
Pracowników Gospodarki Komu­
nalnej przy ul. Wólczańskiej lU' 

5 odbędzie się sesja Dzielnicowej 
Rady Narodowej Łódt-Sr6dmleś­

cle. Porządek dzienny obrad obeJ 
muje m.in, sprawozdanie Komi­
sji Zdrowia i oświaty. 

' JESZCZE O MISIU ku nowego typu znajdującym 
Niedawno pi się na ul. Piotrkowskiej, przy 

~ 
~aliśmy o lódz- Struga, umieszczono rozkl:CJ.d ja. 
kim niedźwie- zdy pociągów kursujących na 
dziu, który slu- tej linii. Rozklad ten podaje 

!J, :i:ąc jako dekora godziny pierwszych tramwajów 
cja do foto- porannych i ostatnich wie­
qrafii, zachowu czarnych, odchodzących z te-

;1 je się wcale go przystanku. 
nie jak niedź- Warto, aby podobne informa 
wiedź, przyno- cje można bylo znaleźć na ka 

sząc wstyd niedźwiedziemu ro żdym przystanku, albo przy 
dowi. Notatka nasza odniosła najmniej na stacjach krańcG 
taki skutek, że miś pojawia wych. 
się rzadziej na skwerku przy DLACZEGO? 
Dworcu Fabrycznym. Mieszkańcy ul. 22 Lipca w 

pobliżu ulicy Wólczańskiej 
chcieLiby: 

PAJlłSTW. TEATR tm • .JA· 
RACZA 1Ja:racza 27/29) 
0 godzinie 19.15 „Pan 
Geldhab" - ost. dni. 

PĄ.NST·W. TEATR POW· 
SZECBNY (UL Obroń­
ców Stalingradu nr 21) 
o godz. 19,15 „Mora!· 
ńość pani Dulskiej". 

ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„s.o.s. - godz. 18, 20; 
dla· mlodz. niedozw. 

GDl~iA cul. Daszyńskie­
go~> _ Program rozmai 
toŚ\!i nr 20/51, PKF Nr 
27/31. „sztuczne włók-
1101', ,,Nauka i techni­
ka" 16/51, „Snycerstwo 
bUltarskie" 

MMllA GWARDIA rut .ODCZV.T-" 
Let:lonóW 2) dla młMz. '1. Z[8nAIUł.9. 
„Dltt I noce" - godz. K rwl141 

~1.45 „Głos mają kobiety, 12.-04 
DZIENNIK. 13.30 Muz. dla wszy­
stkich. 14.30 Proza, 14.50 Muzyka 
rozry;wkowa. 15.30 Aud. dla świet 
Ile d:ci.ectęcych. 15.SO Montaże no 
·wych :książek. Ul.IO Muz. bale­
towa. 18.20 Na boiskach 1 bież­
niach kradu. 16.2J5 Recital śpiewia 
czy W. Libo-Gawro11sklej, 16.45 
Aktua.Iności łódzkie, 16.55 Komu­
nikaty. 17.00 WIAD. POPO·L. 17.15 
Utwory Fr. Liszta na fortepian. 
17.40 Konc. Chóru i Ork. Ro'1lgł. 
Szczecińskiej. 1.S.00 Aud. Literac­
ka. lJll.15 „WłóknLarze walczą o 
pl·an" 18.25 Konc. życzeń dla przo 
downików pracy z ZPB im. 
.J. Sta.lina. H!.45 „Czy ob. Pawla­
kowa właściwie odżywia rodzl­
nę". 19.00 Utwory skrzypcowe 
kompoz. polskich 119.20 Audycja li 

- W lokalu redakcji teracka. 19.35 Muz. rozrywkowa. 
(Pjotrkowska 96). 0 godz. 11!1.58 Stan pogody, 20.00 D't.ien-
18 narad.a ro.bocza ko- nik 20.30 Konc. masowy. 21.115 Mu 
respondentów miejskich zyka rozrywk. 21.40 „Mrukliwość 
„Dziennika Łódzkiego". D1·umbasów". 22.00 Muz. i alk:tn-

a) nie zasłaniać nosa, 

Ale niestety, zachowanie je 
go nie uleglo zmianie. Czyżby 
trzeba bylo do niego przema­
wiać językiem niedźwiedzi? b) nie przyspieszać kroku 

przy przechodzeniu obok po 
POŻYTECZNA INNOWAC.TA sesji nr 7 na ul. 22 Lipca. A 
Milą i pożyteczną innowację mlłszą tak robić, bo posesja ta 16, 16 20. DZIS 

MUZĄ (ui pabianicka 173) I - w lokalu redakcji 
„Gęsta rek Matyi" godz. ~Piotrkowska 96), . o go-

18, 2Q; dozw. od lat 14. dzinie 16.30 zakonczeme 

- W saili obr>ad (Nowot- alności. 22.30 Muzyka Kamera•lna. 
kl 16), o godz. 22 zamknię 2.1.00 OSTAT. WIAD. 2~.10 Konc. 
cle regionalnego poikazu transm. z Budapesztu. 23.55 Pro- wprowadzila dyrekcja lódz-1 je~t od kilku miesięcy nie za rEATR !"AŁY (Ul TraU• 

gutta l) - nieczynny 
- jutro premiera. 

I MIEJSKI HANDEL Dl!:TALICZNY 
ARTYKUŁAMI PRZEl\tl>sŁOWYMI 

ŁÓDŹ - SRóDM~sc1E 
podaje do ogólnej wiadomosci, iż wszyst-
kle sklepy komisowe M.H.D. _ Art. Przem, 

za.kupują SREBRO - złom i monety srebr-
ne w każdej' ilości. (710) 

-

P1·acownicy poszukiwani 
Wykwalifikowanych księgo"'~łl. starszych 

księgowych, samodzielnego referenta pracy 
i J.)łacy oraz sprzątac.zki_ zatrudtti natychmiast 
Państwowe Przeds1ęb1orstwo itrawiecko -
Kuśnierskie Ekspozytura w ł.od:z:i, ul. Mic-
kłewicza nr 29. Zgłoszenia osobiste przyjmu-
je Sekcja Personalna. (721) 

Samodzielnego księgowego Po~kuje Rze-
mieślnieza Spółdzielnia Pracy "~arton" Łódź, 
ul. Południowa 36. (718) ----Kontrolerów produkcji o(lzleiowej i dzie-
wtarskiej zatrudni zaraz Centrala lłandlowa 
Sprzętu Sportowego, Hurtqvmia w Łodzi 
Piotrkowska 71. (720) 

-
Sprzą,taczki, wartowników, robotnika go-

spodarczego i gońca poszukuj~ J:\.s.W· „Fra-
sa" Piotrkowska 96. Zgłaszać Sll'l do :J:teferatu 
Ka dr IV i tro. pę 

architektury. gram na jutro. kich tramwa3ow. Na przystan- miatana. Dlaczego? 

Wykwalifikowanego głównego k 
oraz 2 starszych księgowych poszul 

sięgowego 
<uje Cen­

Włókienni­
Mieszka­

uje Dział 
(716) 

tralny Zarząd Przemysłu Maszyn 
czych na wyjazd do Zielonej Góry. 
nie zapewnione. Zgłoszenia przyjm 
Kadr Łódź, Plac Zwycięstwa 2/4. 

()głoszenia cłroh ne 
I POTRZEBNA 

LEKARZE nia osoba do 
odpowied­
dziecka i 

domu. Wa­
dobre. Zgło 
ąbrowsklego 
7 godz. 9-15 

PIWECKI wewnętrz- f~~~t~:r~1:0 Dr 
ne, płuca, serce przyjmu szenia Plac D 
le 3-7, Piotrkowska 35 nr 5, pokój 12 
Dr PIETRASZIUEWICZ 
specJ a Usta chorób uszu, 
nosa, gardła 12-13. 15-16 
Sienkiewicza 73 (523) 
Dr BILl~SKI Choroby 
serca. - Przyjmule 11-14 
Legionów 3. (532) 
Dr KU DREWICZ specJa-
lista weneryczne. skórne. 
8-9, 3-5, Piotrkowska 100 

NAIT'R:A t WVCJI0\1\1 

POTRZEBNA 
wyjazd na wi 
na okres 2 
Zgłaszać się' 

POTRZEBNA 

gosposia na 
eś do 2 osób 
miesięcy. -
Nawrot ł. 

cowita eksped 
zdolna pra­
lentka. Ko­
encje. Ńaj­
tna. Warun­
aszać si<: od 
ka 21, m. 3. 

niecznie refer 
chętniej samo 
ki dobre. Zgł 
1-3. Wólczańs 

POTRZEBNA pomocnica 

„PACZKI PEKAO" 
TOWARY POLSKIEJ PRODUKCJI 

Osoby otrzymujące przesyłki Od krewnych 
• Z AGRA N I CY niech tądają wylącznde 

»Paczek PEKAO« 
ne które przyjmuje za,rnówJ.enja l opłaty; 

PEKAO TRADING CORPORATION, Ne'" 
York 4, N. Y. 2!5, Broad Street, room 818 

oraz 
BANK POLSKA KASA OPIEKI S. A. 
Odd7Jlał w Paryżu PARIS IX, 23 rne 'J,'ałtbout. 

Tą drogą możesz otrzymać: 

Materia.ty czysto wełniane, bawełniane, 
podszewkowe, maszyny do szycia, maszy­
ny i narzędzia rolnicze, cement, meble, 
radioodbiorniki, zegarki szwajcarskie, ro­
wery, węgiel, paczki żywnościowe, inwen-

tarz żywy - krowy I prosięta. 
Informacji udziela: 

BANK POLSKA KASA OPIEKI S. A. 
W A R S Z A W A - ul. Mazowiecka nr 14. 

I 

W dniu 26 czerwca 1951 r. zmarł 

Dr Edward Suszyński 
długoletni pracownik Zakładu Lecznictwa 

Pracowniczego, a następnie Wydziału 
Zdrowia 

W Zmarłym traci Wydział ofiarnego I obo­
wiązkowego pracownika. 

CzeAt: Jego pamięci. 

PREZYDIUM RADY NARODOWEJ 
m. ŁODZI WYDZIAŁ ZDROWIA 

SPOKOJNA, nieduta ro-1 POKOJU sublokatGrskle­
dzlna poszukuje jednego go niekręnującego poszu­
dużego pokoju lub dwóch kuje samotny. Oferty Pra 
małych z używalnością sa, Piotrkowska 184a 
kuchni. Możliwie w cen- „3872". (3872) 
trum miasta. Warunki do ZAMIENIĘ 2 pokoje z 
omówienia. Pracownia kuchnią - Kraków na l 
Obuwia, Nowomiejska 7. pokój Łódź. - Wiado-

mość, Łódź, Bycjgeska 4, SEKRETARIAT Kursów 
Andrzeja 4 przyjmuje 
zgłoszenia na wakacyjny 
Kurs Księgowości oraz 
maszynopisania. (3340) 

domowa. Pr 
m. 20. Zgłasza 

óchnika 20, KUPIĘ wiertarkę (bar­
ć się godz. maszyna) maleńką precy 
---'-(3_8_64-') zyjną, tel. 206-96. (3844) 17-19. 

POTRZEBNA pomocnica 
tałe. Piotr­
. i: (3730) 

ZAMIENIĘ 2 pokoje z u- m. ł. (3920) 
STARSZY, solidny, na sta i:ywalnością kuchni 1 wy- ODSTĄPIĘ letnisko za pół 
nowislrn, poszukuje poko gód na 2 pokoJe zk kute:- ceny z powodu wyja:r:du. 
.lu sublokatorskiego z me mą za zwrotem . osz w Oferty Prasa, Piotrkow• 
blami lub bez. Dzwonić remontu. Dzwonić 17~~~ ska 104a „Zmuszona". 
125-43 pomiędzy 12-14. od 8-11. ( ZAMIENIĘ dwa pekoje 
STUDENT medycyny po- ZAMIENIĘ 2 pokoje, ku- z kuchnią na takie samo 
szukuje pokoju. Oferty chnia, wygody, słoneczne, dzielnica obojętna. Ul. 
„H4", Piotrkowska 104a śródmieście na 2 mniej- Wschodnia ss-'.ao. (~826) 
„Prasa". (3917) ste kuchnia lub jeden ZAMIENIĘ pokój, ltueh­
TECHNIK poszukuje po- duty z kuchnią, wygoda- nia, słoneczne, woda m 
koju sublokatorskiego ml.Dzielnica obojętna. O- p. na takie samo lub 
Oferty Prasa, Piotrkow- ferty Prasa, Piotrkowska mniejsze. Kopernl!(a 57. 
ska 104a „L", (3875) 104a, „Pilne". (3837) m. 16a. (3930) 

"'A01"1AROW PRACY 

WYKWALIFU\:OW ANYCH 
korektorów poszukuje Re-
dakcja „Dziennika Lódz-
kiego". Zi;łoszenla do 
Biura Personalnego RSW 
„Prasa", ul. Piotrkowska 
nr 96. 

domowa na s 
kowska 200, m 

f{llJ>NO - ..; PRZF.llA:ł' 
KUPIĘ piec d o centralne­
go ogrzewania 
go na wodę. T 

pokoJowe­
el. 206-96. 

SPRZEDAM D KW 200 cm 
ka 32, m. 3 sześć. Koperni 

LOKALE 

ZAMIENIĘ mały pokój 
z używalnością kuchni, 
wygody na dwa pokoje z 
kuchnią lub pokój z kuch 
nią, wygody. Zwrócę ko· 
szty. Oferty Prasa. Piotr­
kowska 104a, „Bardzo pil­
ne". (3931) 

D- 2 23102DZIENNIK ŁÓDZKI nr 178 (%158S 



Na tym meczu można było drzemać 

Włókniarz przegrał z Budowlanymi 0:1 (O:O) 
Składy drużyn: 
Włókniarz (Łódź): Szczun:yii 

ski, Włodarczyk, Baran, Bom­
ba, Urban, Wapiennik. Ho­
gendorf, Drygacz. (Ko7.mit't­
Ski), Szymborski, · Gustowsk i, 
Mizgier. 

Budowlani (Chorzów): .Ja­
nik, Kulik, Janduda, Gr.~~'­
wocz, . Wieczorek, Gajdzik, 
Glanc, Pizdula, Barański , Spo 
dzieja, Pilarek. 

Bramke w 10 min. zdobył 
Spodzieja: · 

Organizatorzy wyczuli wi­
doczni.e jaki będzie p rzebieg 
wczorajszego meczu ligow~~o, 
skoro V\ryznaczyli pocz,1t , ~, 
spotkania na godz. 18.30. rJ :~ię 
ki temu końcowe minuty gry 
upływały przy zmroku. Ni z.ie­
dnokrotnie z trybuny nic t y ­
ło nawet widać lotu piłld. 
· Czy ktoś na tym stracil? 

Zawiedli Budowlani, Któ;·zy Igo zawodnika, a odwrotnie - piłek ciężko odebranych napa 
w Chorzowie tydzień temu da- po wzięciu pod uwagę wszy- stnikom śląskim, w sposób lek 
li piękny pokaz gry w linii ata stkich za i przeciw. W Chorzo- komyślny stracił łódzki atak, 
ku, zawiodła· również i druży- wie, grając przeciw Wieczor- wiele piłek nie .odszukało wre 
na naszego miasta. kowi wypadł on słabo. Re>;er- szcie adresatów. Cieszyli się 

W obu jedenastkach nic się wując mu więc miejsce na z tego najwięcej o·czyT.vHcie 
nie kleiło, toteż mecz n ie przy prawej stronie, chcieliśmy u- Slązacy, bo tego rodzaju łup 
pominał n,awet walki o punk- wolnić go od tak przykrej a~'Y .,zdobywali" bez wysiłku. 
ty, a zwykłą, bezmyślną ;~opa sty. Niestety, Szymborski tra- Specjalny rozdział w obro­
ninę. fił na Wieczorka, a grał do- nie - to gra Barana. Był on 

Mo:lna wybaczyć piłkarzom brze„. tylko Wieczorek! On najlepszy w drużynie lódz­
B-klasowym takie lub inne zresztą był najlepszy na :":ie :o- kiej, ale i najbardziej l1iebcz­
blędy techniczne, natomiast nej murawie, n ·a nim za·!am y- picczny. 
od ligowców wypada, ba, na- wały się najczęściej nasze ;;ik- Ostra interwencja nie przy-
\Vet trzeba wymagać dokł'ld- cje ofensywne prowa~L~one nosiła mu zaszczytu. 
nych podań. środkiem boiska, a wit;c i-:.k- Ślązacy we wszystkich li-
Ocenę zacznijmy ·od napa1fo. cje, w których brali już u- niach reprezentowali bardziej 

Kierownictwo klubu łódzkiego dział dwaj łódzcy łącznicy. wyrównany poziom. Zw;rcię­
zdecydowało się wypróbować Również Hogendorf glo.dko stwo ich było więc w pełni 
młodych piłkarzy. W linii tej przechodził przez swego obroń zasłużone . Gdyby dwukrotnie 
znaleźli się więc Mizgjer i I cę, zm~szony był pn;~rywać Baran nie wybił piłki z Jinii 
Drygacz. swe ra1dy w ·momencie. gdy bramkowej. wynik meczu był­

Mizgier zamiast na środku, po drodze zahaczył o śląskie- by oczywiście wyiszy. 
znalazł się aż na lewej fla:1ce. go stopera. I wreszcie słów kilka poświę 
W pierwsze.i . połowie nie wie- Jeśli się uwzględni tak bez- cimy wrocławskie.i trójce sę­
le podano mu piłek, w drugi~.i myślną kopaninę podczas ca- dziowskiej. Publiczność łód:r.ka 
mlody ten zawodnik dostroił łego spotkania, niezmiernie udowodniła, że zna się na piłce 
się wprawdzie całko~'icie do trudno jest obciążać wina de- nożnej. skoro nie szczedzih 
całości. ale indyw.idualnie wy- fe11sy,.11ę łódzką za je . .i niedo-1 oklasków sędziemu Frąckow­
padł tak słabo. jak pozostali kładne podan~a. w której naj- skiemu, który był najjaśniej­
jego koledzy. lepiej spisał się Bomba. Bom- szym punktem z 23 aktorów na 

U Drygacza V.')'Czuwało ~ię ba, robiła, co mogła.„ Wiele boisku. (w. I.) , · 

G#os lł!idzó 
Tym razem postanowiłem opuś cić wygodne miej&ee w 

sowej i po,vędrować w tłum bY us!yszeć opinię szerszeg 
zwolenników sportu pllkarskie.<io o meczu Budowlani - W 

Oddajmy głos naszym rozm(iw com: 

na niskin1 poz!on1ie , 1: 
prostu na co patrzeć. 

byto po Przed meczem graj ący obol>. 
boisJrn na korcie w tenisa Wisław 
ski przypuszczał. że wyn]l.; bq· 
dzie 3:1 na korzyśc łodzian, a part 

Plutonowy Zygmunt Papiwskl. 
ecze i jest 

ner jego Mańkowski był bardziej sam piłkarzem Gwar 
ostrożny, przewidywał remis ~:2. j - To są lunatycy 
Tego samego zdania był siecl.q cy I dobali mi się . Gral' 
obok nas · Wapiennilc z tą ty lko pełni zasłużyli n zwycięstwo. 

różnicą, źe on przewidywał w y - I Reprczentacy jJ . bokser Łodzi -
nik 1:1. I Kosiński (90 kg wagi) powiada, że 
Podjeżdża samocllodem dyrel•· 1 gra była cz..yst . lx> nje było na­

tor Teatru „Osa" Kazimierz i.J a\v pomnieii~ woli ·ednak boks niż pi? 

!owski. Do rozpoczęcta meci.u jest [kę nożną. 

jeszcze 15 minut. Jaki będzie w y - Były rep rez ntant Polski w ho­
nik? keju na lodzi Aleksander Oku· 

- Jestem teraz bardzo zajęty bo towicz składa ~· inę niepow(>dzenia 
nawaliła mi „mamka" „. w moto a grała dobrze. Po 
rze. Sądzę, że ;vygramy 2:1. ię jak mogła, al„ 

Kierownik „Gastronomu" na czyż można \ ·yg rać mecz bez n"­
stadionie Antoni Cichoński - nie pastników. 
bardzo interesuje się meczem. PY Kierowca 
tamy więc jak idzie interes. zet Modrze ~ewski. - To był sl:a-

- Sprzedaliśmy 100 kg serdel-1 by mecz:. drużynie łódzkiej brak 

ków, wypi.to 150 litrów piwa w jest wy ończenia. 

antałkach oraz 1.325 butelek piwa I Repre entant Łodzi w b<:l:ksie -
i tylet butelek wody sodowej. Józef rcin.kowski mówi, te gdy 
Były olimpijczyk Wawrzyn1ec by nie aran to przegN.libyśmy 

Cyl mówi, że to nie był mecz pil co najmniej 0:4. 

karski, a „kopanina". Kto grał B. ka itan sportowy ŁOZPN -
lepiej? Nikt. Zygmu t Kowalski twierdri, że je 
Urzędnik Banku Narodowego - żeli eh e się wprowadzać ekspe1:r 

Stefan Bira twierdzi, że gra stała menty, to trzeba 0 nich przede 
wszyst m zawiadomić pilkarz-.'f. ... fj Gnacz musi wiedzieć z kim i ki• • . pa „„ dy gr ć bę?1z i e. Bo inaczej trud­
no Je t mys ee o zwycięstwie. 

przez 5 lat b~· ł pilotem wyśc\,gu 

· Raczej zyskali na tym widw 
wie. ' bo gra była nudna i nie­
ciekawa.. I to nie tylko w o:, ta 
tnim kwadransie. W ciągu ca­
łego spotkania nie udało się 
nam zanotować ani jednej sk !a 
dnie przeprowadzonej 'lkt~ji. 
Zarzut ten, niestety, odnosi się 
do obu drużyn. w grze dużą tremę, która była 
-------------- powodem niecelnych podań 

NADAL 
na 8 mie·iscu 

oraz skłonności do szybkiego 
pozby\vania się piłki. Tajem­
nic.ą pozostanie, czy inny za­
wodnik na miejscu Drygacza, 
a więc na prawym łączniku 
zdziałałby więcej od niego, :e-

będzie S~Orł0WQĆ Pori Boleslaw Czajka, któiY 

S
, C • g ko lar kiego o puchar „Dziennika 

. . . . . w wy I u Łódz~·ego" powiada, że żaluje, iż 
Co mow1ą o meczu młodzi gracze! „amerykańskim" :b;· łs~ę c~:9:.leCZ. S?.koda ey.lo 

· · d 1 t 1 We w•~re!L dnia 2 lipca łódzka Wi istrz Polski w boksie w 
17-letni zawodmk Bu owa- zawodnicy s rze ają. „Wszyscy "" orirnnizui·e interesującą wadz koguciej - Stefan czarnee 

nych Pilarek; który jest chcem:Y po prostu z piłką wto ~:P~:~ięa kola;s!rn. na lorze _ dwu ki mó i, że lubi mecze piłkarsl<iti, 
ZMP-owcem, został powołany c:Zyć się do bramki, ale na me ale ot oglądanego woli już prze­
na obóz treningowy do Warsza czu z CWKS-em postaramy godzinny wyścig amerykanski pa ciętn:1 mecz bokserski. 

Po wczorajszym meczu Jig,1· żeli się przy tym zważy, że 
wym tabelka przedstawia się Szymborski nie umiał ani 
nast{lpująco: przez chwilę wymknąć się 
1) CWKS 12 17:7 22:16 spod troskliwej opieki naj1ep-
2) Gwardia Kr. 12 16:8 18:8 szcgo w tym dniu na boislrn 
3) Ogniwo Kr. 12 15:9 18:15 Wieczo1·ka, a tym samym Dry 
4) Kolejarz P. 12 15:9 18:18 gacz był zdany tylko na wł:~s-
5) KolejarL W. 12 14:10 22:14 ne siły. 
6) Górnik R. 12 14:10 ;!2:16 Dalecy jesteśmy od pne'l'; i-
7) Budowl. Ch. 12 14:10 22:13 dywań co by było. gdyby'.„ To 
8) Włók:niart Ł 12 19:14 1S:16 nas cześciowo Z\'l'alnia od rzu 
9) Urua Ch. 12 9:15 22:21 cania uwag w stronę ki "!!'OW-

10) Ogniwo B. 12 9:15 12:16 nictwa. które zestawiło r1ruży 
Jl) Włókn. Kr. 12 8:U: 21:28

1
· nę częściowo wbrew n;i.szej 

12) Gwardia Sz. 12 3:21 8:!ł9 propozycji. 
W nadchodzącą niedziel~ ło- Szymborskiego forso·.\l\raiiś~ 

dzianie grać będą w Warszaw;c my na pozycję prawego łącz­
z CWKS. nika nie pr.zez sympatię d:l te 

Narada l rodzitami 

wy przed wyjazdem do Berli- się więcej i celniej strzelać". rami. Do wyscigu zgłosiło s:ę już 
16 par zawodników z różnycn o· Sto· ący po_d trybuną por1tądko-' 

na, udzielił nam kilka uwag (m. s.) . wy {·eszczynski z cala stanow-
na temat wczorajszego spotka --. - środkow Polski. Startować będą czoś~ą twierdzi, ż e 0 ile. w drnży 
nia. K , . d r k następujący lcolarze: I . a en a Zy , d nie Włókniarzv nie będzie strzel-

A t 
· · d' Włókniarz Kraków: \.\an Ot- • 

o o JCgo \\'YPOWle z: , I ców, to każdy mecz będi.ie się koń 

„Po raz pierwsz.y W Łodzi rozgrywek . Ki'o~:~~rz Warszawa: Wrz:;;i,iskil czył ' SJfnutnym rezultatem - prŻe-
zobaczyłern, że może istnieć . -Kyólikowski graną.I 
obiektywna publiczność. Zre- Wyznaczono dalszy kalenda- Gwarclia 1 warszawa: Klahmski I 

Ja. Nie. 

sztą nie jest to moja osobista rzyk rozgrywek pierwszoligo- -Króla\< f -- • 

sugestia, bo o tym mówią wych. Gwardia n warszawa: cuc:1.- Kol,iarz (W) -
wszyscy moi koledzy i kierow 8 LIPCA ro-1<egrane ro<;taną Kudert .~ 
nictwo. Myślę, że najbardziej następujące spotkania: Gwardia Kraków: MotyJ~a-M;;·· ew s 3: o 
pracowitym zawodnikiem „Włó Gwardia (Kraków) - Kole- ty! 
kniarza" jest Bomba". jart (Poznań) uwKs 1, Wójcl:<-Kapiak Raz grany w Warl!ltawle mecz o 

18 1 t 1
• Gtz"·wocz ro',„ru·ez· ł' · (K k' ) p1~1! r Polski między Kole.·1·a1·,„m·-- e n · J vv W okniarz ra ow - Bu- CWKS ll: S iemińsl<i-Ha da.; 1 !< , -~ 

zawodnik Budowlanych roz- dowlani (Chorzów) Gwardia Wrocław: Janicld- <'ll>a CWKS zakończył s.ię zdecy-
mó\Vę z nami rozpoczyna od Kolejarz (Warszawa) _ Ogni Chociaż c'ie ym zwycięstwem Kolejarza 
narzeka.ii. na ostrą grę, w _ldó- wo (Kraków) Unia I Chorzów: Nowaczek- ,.a 
rej według niego za bardzo ce Unia .(Chorzów) - Włókttiarz Wilczewski 
!owali Baran i Włodarcz:srk. (Łódź)' Unia n Chorzów: \\l'ygięda-

jarze reprezentować beid4 
awę w dalszych rozgryw­
a puchar Polski. 

„Cieszę się - mówi Grzywocz Górnik (Radlitt) Oe-niwo Glinka 
Przed meczem ligow)·m na bo· dy z .. zawo.dników" starał się jai< - że w naszym klubie i W (Bytom) 

isku ŁKS Wtókniarz widziellśmy najlep~ej grac. . klubie Włókniarzy do głosu za Gwardia (Szczecin) - CWKS. !godzinne 
po raz trzeci w tym sezon:e Wygrał team A, któey rozgro- czynają dochodzić młodzi za-
„!rampkarzy" . Przed tym spot...'>:a- mił swych „klupowych kolegów·" wodnicy, to znaczy my - koń- 15 LIPCA: Włókniarz n Lódź: 
niem odbyła się narada z rodzic:. 13:3 (5:1). Bramkl dla zwycięskie· czy Z rumieńcem na twarzy Ogniwo (Kraków) - ~wo Pietraszewski mecze 
mi młodych piłkatzy. na l<tói·r, .i go zespołu ufobyli: Kaźmierczak nasz rozmówca. (Bytom) Włókniarz III LtX!ź: Sw izrcz-
powzięto .szczególnej wagi uclrna - 7. Augustowski i 'Bonczak po 2 Z zawodników łódzkich za- Włókniarz (Kraków) - Gwar Stolarczyk W ramach u roczystości „Dnl Ka 

łę. A mianowicie: każdy „tramp- oraz czerwil\ski i Kuk.ie!a po l. chęcamy do rozmowy Mizgie- dia (Szczecin) Spójnia Łódź: Marchwil1ski- kawa" zorganizowany został tur-

karz" musi mieć po:z;ytywne oceny Dla pokonanych: Szymczak .. ra i Drygacza. CWKS - Gwardia (Kraków) Ulik niej piłkarski z udziałem trzecl:t 
w nauce i musi byc nie tyllco ka r Szczepaniak t Kaczmatek po 1. Obaj jak na komendę zaczy- Budowlani (Chorzów) - G.ir Gwardia Lódż: Sałyga-i.iśkie- drużyn ligowych. 
nyr.n 7.awo<lnikiem, ale i poslm<z- Mtodym piłkarzom ze swe.i strnny I nają od słów, ";e słabo grali nile (Radlin) wicz. Drużyny g1·aty po 30 m i n Wy• 

nyrn w domu. życzymy dob1·ych wyników nad ponieważ byli naprawdę bar- Koleja:rz (Poznań) Unia Zawody mają rozpocząć się o niki byly nast~pujące: 

P<> naradzie wszyscy rodzice zo-,szllfow~niem swej !ormy na ob<>· dzo st~c;.nowa~i. ~ardzic~ ~o~- (Cho~zó~) . , , . god.z. 19, a więc_ kolarze finiszo-1 Gwardia - Ogniwo 3:0 

stali zaproszenl na mecz &Wy'!h po z1c w Spale. mown1e1szy Mizg1er \vy)asn1ł, I Włokniarz (Lódz) - Kok;al"Z wac będą przy sw1et1e ele:ttrycz- Gwardia - Wlólrniarz o:o 
cie<:ll. Nic więc dziwnego, że każ (St„ Mich.) że w ataku łódzkim za mało (Warszawa) nym. Włókniarz - Ogniwo 1:0. 

Gumercindo w:ócił o północy. Złożył rzeczy w kącie i po­
kazał Livii przyniesiony dla niej prezent. Załozył się z pew­
nym marynarzem ze statku „Lloyd Brasileiro", stojącym 
w porcie, i wygrał -kupon materiału. Statek miał popsute 
maszyny i marynarz \vykorzystał przymusowy postój, aby 
odwiedzić swoją rodzinę w Cachoeira. Popłynął tam na 
„Valente" (było to przed trzema dniami) i założył się, że 
Gumercindo nie rnrzechi. bai-ana, który jechał w tym sa­
mvm kierunku. GU!11ercindo wygrał zakład. 
'- RyŻykowałE:m sporo. ale kupon był taki ładny! Wiózł 

go dla swojej dziewczyny„. 
- żebyś mi nigdy tego nie robił - rzekła Llvia. 
- Cóż to szkodzi... 
- A szkodzi. 
Gumercindo zauważy!, .łe mówiła to bardzo poważnie. 

Co si.ę stało? 
- Ja też mam dla ciebie pi·ezent. 
- Co? 
- Najpierw :::apłac': frycowe! 
Wyjął dwieście rejsów z kieszeni: 
- · Zapłacone. 
Zbliżyła się do niego i powiedziała: 
- Będziemy mieli dziecko ... 
Gumercindo, który leżał na pół rozebrany, wyskoczył 

z łóżka i pędem wybiegł z mieszkania. Livia zawołała za 

nim: 
- Dokąd tak lecisz? 
Gumercindo tyme"zasem JUZ pukał do drzwi Rufina. Po 

dobrej chwili usłyszał we:wnątrz jakieś odglosy i zmieszał 
się. Jak to wygląda? Budzi po nocy śpi'.lcych ludzi tylko po 
to, by ich powiadomić. ż~~ Livia sporl·l.iewa si~ dziecka, ~-. 
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- Kto tam? - ::idezwał się Rufino. 
- Swój, Gumercindo. 
Rufino otworzył. Oczy miał zaspane. Esmęrald,a podeszła 

do drzwi owinięta w prześcieradło. 
- Czy coś się stało? 
Gumercindo nie wiedział, co ze sobą pqcząć. Obudził są­

siadów - a ma im tylko do zakomunikowania tę głupią no­
winę. 

- Co się stało, bracie? - powtórzył Rufino. 
- Nic. D9piero przyjechałem i wstąpiłem, żeby was zo-

baczyć. 
Rufina nie rozumiał. 
- No cóż, jeśli nie chcesz powiedzieć ... 
- Błahostka ... 
Esmeralda nie dała za wygraną: 
- Rozwiąż język, człowieku. Nie duś w gębie tego, co 

masz powiedzieć. 
- Livia będzie miała dziecko ... 
- Za.raz? - zapytał Rufino. 
- Nie. Za jakiś czas. DzU dowiedziała się, że jest w ciąży. 
-Aaa! 
Rufino spojrzał w ciemność otaczającą chatę. Esmeralda 

pożegnała go ruchem ręki: 
- Jutro iiatrę uszu tej oszustce. Nabrała mnie. 
Rufino wyszedł przed dom. Ruszyli naprzód w milczeniu. 
- Pójdziemy na jednego do „Farol", aby oblać tę wia-

domość - rzekł' wreszcie Rufino. • 
W knajpie wypili nie jeden, ale khka kieliszków. Na sali 

było tłoczno. Znajdowali się tu marynarze, właściciele łó­
dek, prostytutki, dokerzy. Przed świtem Rufino - już zu- · 
pełnie pijany - zawołał na całą knajpę: 

- Hej, ludzie, napijemy się teraz za zdrowie Gumercin­
da, któremu coś wielkiegQ się przydarzy. 

Wszyscy spojrzeli r.ai'i wyczekująco. Napehi.iono szklanki. 
Jakaś chuda kobieta zbli;i:yła się do Gumercinda z zapy­
taniem: 

- Co to będzie? 
Nie była pijana. 
- Moja kobieta oczekuje dziecka - rzekł Gumercindo. 
- To piękne ... - łyknęła trochę piwa ze szklaneczki i po-

wróciwszy d<;> swe~o k<\ta siadła obok m~żczyzny, który j<i 

wynajął na tę r.oc. Przed opuszczeniem knajpy rzuciła Gti­
mercindowi z uśmiechem: 

- życzę ci, aby twoje ó:i.ecko było szczęślhve. 

... ... 
Śv>'itaio, gdy przyjaciele wracali do domu. 
Gumercindo wtajemniczył w swoje szczęście wszystkich 

znajomych, a było ich wielu rozsianych po całej okolicy. 
Niektórzy ofiarowywali podarki dla dziecka, które miało sie 
urodzić, większość życzyła Livii lekkiego rozwiązania: 
Esmeralda przyszła do nich nazajutrz z samego rana. Na­
robiła szumu, zarzuciła ich ja!~ zawsze potokiem pustych 
słów, zapewniła, że jl',st z tego zadowolona, jakby to szcze­
ście ją samą spotkało. Ale kiedy Livia wyszła do kuchni 
by przyrządzić kawę - zaryzykowała. ' 

- Tylko ja nie mogę trafić na mężczyznę, który dałby 
mi dziecko. Nawet w tym wypadku nie mam szcześcia. 
Rufina„. - si<:'dząc ze skrzyżowanymi nogami ukazywała 
odkryte uda. 

Gumercindo zaś1niał sie: 
- Musisz go tylko poprosić. 
- Jego? Ależ ja nie chcę dziecka od Murzyna! Mój chłap 

powinien być bielszy niż ja, chodzi przecież o to, żeby moim 
dzieckiem nie ponie·wierano„. 

Spojrzenie jej utkwione w Gumcrcinda wyraźnie mówiło, 
że właśnie z nim p1·agnęlc1 by mieć dziecko. Zielone oczy 
wpatrywały się w Gumercinda w sposób dziwny, wyzywa­
jący. Usta były ina pól otwarte. pierś wznosiła · się nibspo­
kojnie. Gumercindo na chwilę powstrzymał oddech. Nagle 
zapragnął gwałtownie porwać w ramiona tę kobietę. Przy­
pomniał sobie Rufina, przypomniał sobie Livię. 

- A Rufino? 
Esmeralda zerwała :,ię na równe nogi i zawołała w stro­

nę kuchni. 
- Uciekam już, sąsiadko! Mam dużo roboty. Później tu 

wskoczę. 
Twarz jej wyrażala złość i wstyd jednocześnie. Wyszła 

z pośpiechem, a przechodząc: obok Gumercinda powiedziała: 
-:- Bf,lcwał.„ głupiel!,., 


